45 LAT KAPŁAŃSTWA „EMIRA”

W dniu 21 czerwca 2009 r. o godz. 1200 w Kościele Matki Bożej Częstochowskiej przy ul. Kochanowskiego została odprawiona Msza Św. 
z okazji 45. lat kapłaństwa Ks. Mirosława Drzewieckiego, proboszcza tego kościoła, a w przeszłości pełniącego, przez 5 lat, funkcję dyrektora „Radia Rodzina”.
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Eucharystia była odprawiana przez Czcigodnego Jubilata w koncelebrze z księdzem Andrzejem Dziełakiem oraz księdzem Piotrem Liszką, klaretynem. 


Uroczystość miała piękną oprawę i zaszczycili ją swoją obecnością przyjaciele, znajomi i parafianie ks. Mirosława. Wymienię jedynie te osoby, które zapamiętałam: prof. Andrzej Wiszniewski – były rektor Politechniki Wrocławskiej, prof. Jan Kmita – były rektor Politechniki Wrocławskiej, prof. Józef Łukaszewicz - były rektor Uniwersytetu Wrocławskiego. 


Ks. Mirosław jest zasłużony dla „Solidarności” Dolnośląskiej, jest nadal kapelanem naszego Związku „Solidarność” w Politechnice Wrocławskiej, więc poczty sztandarowe z „Solidarności” – Dolny Śląsk, z Politechniki Wrocławskiej, Bractwa Kurkowego oraz z pobliskiej Szkoły Podstawowej pełniły honorową straż przy ołtarzu. 

Homilię wygłosił ksiądz Andrzej Dziełak, wspominał zasługi Drogiego Jubilata, prosił o modlitwę za zdrowie w Jego intencji. Stwierdził, że Rok Kapłaństwa, który właśnie został ogłoszony, rozpoczął się od pięknych Jubileuszy, takich Wielkich Kapłanów jak: ksiądz Stanisław Orzechowski, ksiądz Mirosław Drzewiecki, ksiądz Franciszek Głód. 

Następnie przemawiał prof. Józef Łukaszewicz a po nim prof. Andrzej Wiszniewski. Dowiedzieliśmy się jak Wielkim Patriotą był i jest ksiądz Mirosław. Szczególnie utkwiło mi w pamięci to, co powiedział o Nim prof. Andrzej Wiszniewski, kiedy wspominał, jak do więzienia, gdzie był internowany wraz z kolegami, przedostały się fragmenty homilii Księdza Mirosława, którą głosił w Katedrze, w dniu 13 stycznia 1982 roku.  W kazaniu padły bardzo odważne słowa i takie, które dawały nadzieję i otuchę internowanym w stanie wojennym. Potem ta homilia została nagrana i przekazana do samego Ojca Świętego Jana Pawła II, który po jej odsłuchaniu miał powiedzieć, że takich ODWAŻNYCH księży potrzeba współczesnemu Kościołowi. Tak, wtedy odwaga miała zupełnie inną cenę, aniżeli dzisiaj. Za słowa prawdy groziły więzienia, utrata zdrowia a nawet życia! Dzięki takiej postawie, jaką prezentował ksiądz Mirosław, my możemy teraz cieszyć się wolnością i wolną Ojczyzną. Mówmy to młodemu pokoleniu, aby NIGDY tego nie zapomniało, kiedy nas już nie będzie na tym świecie.

Po zakończonej Mszy św. nie było końca pięknym przemówieniom (m.in. prof. Jan Kmita, będący przewodniczącym Rady Parafialnej, wspominał zasługi Księdza w odbudowaniu świątyni, która po Wielkiej Powodzi, została zrujnowana). Życzenia serdeczne, wręczanie olbrzymich bukietów kwietnych, czytanie wierszy Czcigodnego Jubilata (wydany został nowy tomik Jego poezji) dopełniały wzruszeń i wdzięczności zgromadzonym wiernym i przybyłym do Świątyni gościom. Jubilat, nieco już zmęczony, ale szczęśliwy i ogromnie wzruszony, serdecznie podziękował wszystkim za przybycie i za uświetnienie tej uroczystości.

Zostaliśmy zaproszeni do wspólnego zdjęcia przed Kościołem, gdzie następnie została odpalona przez Bractwo Kurkowe salwa na cześć Jubilata. A potem była agapa, gdzie serwowano wspaniałe, domowe wypieki, kawę i herbatę.
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A nasz Jubilat, pomimo widocznego na twarzy zmęczenia i wysiłku, bo wiemy, że zmaga się z ciężką chorobą, próbował przy biesiadnym stole, przynajmniej z każdym zamienić kilka słów. I ten zaszczyt osobistej rozmowy z Księdzem spotkał również piszącą te słowa, która podczas uroczystości miała honorowe zadanie być w poczcie sztandarowym „Solidarności” Politechniki Wrocławskiej.
Wrocław, czerwiec 2009




Anna Kuczwara

członek „Solidarności” w Politechnice Wrocławskiej

